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Protokół XVI/12
sesji Rady Miejskiej w Nysie obytej w sali konferencyjnej Urzędu Miejskiego

w Nysie w dniu  14 lutego roku w godzinach 1400    - 21 50

Przewodniczący Rady Feliks Kamienik o godzinie 1400 otworzył XVI sesję Rady Miejskiej w Nysie. 
W sesji udział wzięli Burmistrz Nysy J. Barska, zastępcy burmistrza Nysy, sekretarz, skarbnik, Dyrektor GZO, radni, sołtysi wsi Koperniki i Lipowa, Niwnica, Siestrzechowice, Wierzbięcice, Iława, Morów, przedstawiciele Rad Sołeckich, dyrektor  Zespołu Szkolno-Przedszkolnego w Kopernikach J.Kochanowska, dyrektor Zespołu Szkolno-Przedszkolnego w Lipowej B.Derewecka , dyrektor Gimnazjum nr 3 w Nysie B. Herman, przedstawiciele rad pedagogicznych, rad rodziców szkoły                 w Kopernikach, Lipowej i Gimnazjum nr 3, przedstawiciel Międzyzakładowej Organizacji Związkowej Pracowników Oświaty Wychowania i Kultury NSZZ ”S”, przedstawiciel Zarządu Oddziału w Nysie Związku Nauczycielstwa Polskiego. 
Przewodniczący Rady stwierdził, że w sesji bierze udział 22 radnych, co wobec ustawowego składy Rady wynoszącego 23 osoby stanowi quorum pozwalające na podejmowanie prawomocnych decyzji.

Lista obecności radnych stanowi załącznik nr 2 do niniejszego protokołu.

Przed realizacja porządku dzisiejszej sesji uczczono minuta ciszy pamięć zmarłego byłego radnego Czesława Orlopa.

Przewodniczący Rady zapoznał zebranych z wnioskiem grupy radnych dotyczącym zwołania dzisiejszej sesji.

Wniosek stanowi załącznik nr 1 do niniejszego protokołu.

Porządek XVI sesji Rady Miejskiej przedstawiał się następująco:
1. Otwarcie sesji i stwierdzenie quorum.

2. Debata na temat proponowanych rozwiązań oświatowych w gminie Nysa                             z udziałem: 
a) burmistrza Nysy, 

b) dyrektorów szkół,

c) przedstawicieli Rad Rodziców,

d) sołtysów.

3. Zakończenie obrad. 

Radny P. Smoter – powiedział, ze jako wnioskodawcy nie przedłożyli porządku obrad, a ten zaproponowany jest zbyt ogólny, żeby dyskusja miała uporządkowany charakter, więc proponuje uzupełnienie. W punkcie pierwszym proponuje  przedstawienie głównych założeń zmian oświatowych, kolejno przedstawienie przedstawicieli poszczególnych szkół: dyrektorów szkół, rad pedagogicznych, rad rodziców, grona pedagogicznego, sołtysów, społeczności wiejskiej. Zdaniem radnego dopiero po wysłuchaniu tych wszystkich wystąpień radni powinni rozpocząć dyskusję. 
Przewodniczący Rady – odpowiadając przedmówcy powiedział, że właśnie porządek, który otrzymali radni tak jest ustalony. Właśnie najpierw zostaną przedstawione założenia, później wysłuchamy społeczności. 

Radny P. Smoter – powiedział, że jego wniosek ma charakter wniosku formalnego                w związku z czym powinien być rozpatrzony zanim rozpocznie się wszelka procedura i składa go w imieniu grupy radnych, którzy złożyli wniosek. Wnosi, aby z góry określić kolejność poszczególnych wystąpień po czym kolejno nastąpi dyskusja.  
Przewodniczący Rady – wszystkie elementy, o które pan radny wnioskuje są wyczerpane w przedłożonym porządku obrad dzisiejszej sesji.

Radny D. Grabowiecki – jestem również podpisany pod tym wnioskiem i naszym problemem jest to, że my jako wnioskodawcy tego programu nie opracowaliśmy. Powiedział, aby pozwolić panu przewodniczącemu prowadzić obrady według programu jaki opracował. Dodał również, aby skupić się na temacie, nad którym się dzisiaj  spotkali. Radny powiedział, że sesja została zwołana zgodnie z jego oczekiwaniami, czyli są te wszystkie wystąpienia o których mówili oraz dodał, żeby skupić się na dyskusji na temat oświaty w gminie.
Radny J. Satora – dajmy możliwość  prowadzenia sesji przewodniczącemu rady. Skupmy się na meritum sprawy naszego spotkania. Zaznaczył, że jest również wnioskodawcą i chce się skupić na tematach związanych z problemami  oświaty. Radny S. Arczyński – sesja specjalna może obradować zgodnie ze złożonym wnioskiem i myśli, że to co przedstawił radny Smoter tak będziemy debatować.
Radna D. Hołota Wąsowicz – poprosiła, aby uwzględnić w porządku wystąpienia nauczycieli.

Przewodniczący Rady F. Kamienik – powiedział, że wszystkie środowiska będą mogły się wypowiedzieć. Zwrócił się z zapytaniem do radnego Smotera, czy podtrzymuje swój wniosek.
Radny P. Smoter – odpowiedział, że wystarczy mu deklaracja, że wszystkie zainteresowane strony będą mogły zabrać głos. 
Przewodniczący Rady F.Kamienik -  cała idea miała polegać na tym aby wszystkie strony się wypowiedziały, radni będą mieli szansę wysłuchania wszystkich stron.
Kolejno będzie Komisja oświaty, na której będą podejmowane decyzje, a później będzie sesja, na której będzie podejmowana ewentualnie decyzja o zamiarze likwidacji szkół. 
Ad 1. 
Przewodniczący Rady – poprosił panią dyrektor Gminnego Zarządu Oświaty 
M. Szewczyk o przedstawienie założeń. 

Radna D.Wąsowicz- Hołota zwróciła uwagę, aby trzymać się porządku i żeby było to wystąpienie pani burmistrz.
Burmistrz J.Barska - powiedziała, że z wielką przyjemnością dzisiaj zabierze głos, jest przygotowana, żeby rozmawiać debatować ze wszystkimi, szczególnie z radnymi na temat nyskiej oświaty. Poprosiła, aby w pierwszej części głos zabrała pani dyrektor GZO, ponieważ ta pierwsza część i koncepcja będzie ściśle związana z propozycją, która została opracowana przez zespół osób, który pracował od marca 2011 roku nad koncepcją i propozycja zmian w sieci placówek oświatowych. W tym zespole pracowała pani dyrektor  GZO i pan burmistrz Juszczyk i dlatego będą w stanie lepiej i dokładniej oddać treść tych posiedzeń, które się odbywały i tę koncepcję, która została opracowana. 
Dyrektor Gminnego Zarządu Oświaty M.Szewczyk  – powiedziała, że przedstawia materiał, który został wypracowany na powołanym zespole. Powołany zespół,                  w którego skład wchodzili przedstawiciele środowiska oświatowego przedstawił 17 koncepcji z czego 7 z nich w bardzo różnych konfiguracjach dotyczyło bezpośrednio interesów żywotnych szkół naszej gminy. Dogłębnej analizie poddane zostały obszary i one stały się podstawą do obecnej propozycji. Analizowano obszary demografii w perspektywie dostępności szkół, drogi , dojścia i dojazdu do szkół oraz sprawności dowożenia. Analizowano również poziom wykorzystania bazy szkół. Niebanalnym czynnikiem również był czynnik ekonomiczny. Analizowano począwszy od demografii, od żłobków poprzez przedszkola, oddziały zerowe, szkoły podstawowe w rozdzieleniu miejskie, wiejskie i gimnazja. Te obszary były bardzo obszernie i rzetelnie diagnozowane.
Pierwsza propozycja, z którą występujemy to połączenie Szkoły Podstawowej                      w Kopernikach przez włączenie do zespołu w Białej Nyskiej. Analizując demografię              i analizując obecną strukturę uczniów którzy pobierają naukę w Szkole Podstawowej w Kopernikach widzimy, że 11 uczniów z tej szkoły to uczniowie spoza Gminy                     z Radziejowa i Kwiatkowa. Pytanie, czy przy zmienionej trasie MZK te dzieci zostaną dalej w szkole w Kopernikach? Dlaczego wybieramy połączenie szkoły Kopernik i Białej Nyskiej - dlatego, że naturalny jest ten kierunek włączenia, jest ułatwiony dojazd. Szkoła Podstawowa w Białej Nyskiej dysponuje większą powierzchnią zabezpiecza miejsca dla uczniów obu szkół. 
Radny D.Grabowiecki – zwrócił się do zebranych, którzy przeszkadzali                                   w wypowiedzi pani dyrektor GZO, że niezręcznie się czuje, że jest jednym z tych, którzy podpisali się pod wnioskiem o zwołanie sesji. Jako radni jesteśmy żywotnie zainteresowani tym problemem. Wszyscy z państwa będziecie mieli możliwość                     w odpowiednim czasie wypowiedzieć się. Poprosił o nie przeszkadzanie i danie możliwości wypowiedzi pani dyrektor, przeszkadzanie niczemu nie służy. Po wypowiedzi będzie się można do niej ustosunkować. Poprosił zebranych o szacunek dla każdej z wypowiedzi. Zaznaczył, że jako radny chce wysłuchać każdej ze stron                 i chce się pochylić nad każdą propozycją, która tutaj padnie. 
Przewodniczący Rady – zaapelował o to, żeby dać możliwość wypowiedzenia się wszystkim stronom. 

Dyrektor Gminnego Zarządu Oświaty M. Szewczyk  kontynuując swoją wypowiedź powiedziała, że szkoła w Białej Nyskiej ma większą powierzchnię, dysponuje większą ilością sal lekcyjnych oraz przygotowanymi dla większej ilości uczniów miejscami bez żadnych dodatkowych nakładów czy czynności.  Ta szkoła w tej chwili jest przygotowana dla 154 uczniów to jest zabezpieczająca ilość w momencie, gdyby doszło do połączenia tych szkół. Pani dyrektor mówiła również o dobrym dojeździe do szkoły w Białej Nyskiej. Powiedziała również, że obie szkoły są bardzo porównywalne. Są to budynki około 40 letnie wyposażone w sale gimnastyczne                      z tym, że sala gimnastyczna w Białej Nyskiej jest o większej powierzchni. 
Z przeglądów technicznych obu placówek wynika, że mniejsze są potrzeby remontowe w szkole w Białej Nyskiej. Ponadto szkoła w Białej Nyskiej chciałby zaoferować coś więcej niż jest do tej pory w Kopernikach, a mianowicie chciałby zaproponować naukę drugiego języka obcego. W tej szkole biblioteka, czytelnia i sala komputerowa jest czynna do godziny 18,oo. Opieka nad dziećmi jest do godziny 17,00 z możliwością dwuwariantowych zajęć dodatkowych, zajęć opiekuńczo wychowawczych i zajęć opiekuńczo-dydaktycznych. W tej szkole również organizowany wypoczynek wakacyjnych w formie kolonii letnich nad morzem. Jeżeli chodzi o wypoczynek zimowy i feryjny, to w obu placówkach jest on realizowany. 
Druga propozycja to włączenie Lipowej do Niwnicy. Tu również jest brany pod uwagę naturalny kierunek tego włączenia. Niwnica jest bliżej miasta, jest dobry dojazd MZK i PKS. Przystanki autobusowe znajdują się w pobliżu szkoły. W obu placówkach realizowany jest projekt systemowy Z małej szkoły w wielki świat                     i istnieje możliwość kontynuacji tego projektu. Pani dyrektor uzasadniając dlaczego Lipowa do Niwnicy powiedziała, że w ostatnich dziesięciu latach liczba uczniów                   w Szkole Podstawowej w Lipowej  spadła o połowę . W 2000 roku było 108 uczniów obecnie 53 uczniów, w tym 24 uczniów jest z Wierzbięcic i są do szkoły w Lipowej dowożone. Pani dyrektor zwróciła uwagę, że w Szkole w Lipowej uczniowie klas 
I i II oraz IV i V uczą się w zespołach klas łączonych. Budynek szkoły w Lipowej jest budynkiem 50 letnim, jest tam sala gimnastyczna oraz sale lekcyjne o łącznej powierzchni 280 m 2. Pracownia komputerowa również jest, ale w budynku tym po przeglądach technicznych jest wiele zaleceń  wymagających ogromnych nakładów finansowych do utrzymania bezpiecznego funkcjonowania tej szkoły. Modernizacji przede wszystkim wymaga instalacja elektryczna, stolarka okienna. Zwróciła uwagę na to, że brak jest nadziei, że tam będzie większa ilość dzieci. Z demografii wynika                 z połączonych miejscowości wokół szkoły Lipowej, że tych dzieci będzie coraz mniej. Niwnica stawia na rozszerzenie Internetu szerokopasmowego, robi starania o udział w planowanym programie cyfrowa szkoła i w programie Latarnik. Pani dyrektor powiedziała, że przeniesienia obu szkół z Kopernik do Białej Nyskiej  i Lipowej do Niwnicy spowoduje lepszą organizacje oddziałów klasowych,  nie będzie łączenia klas. Większe oddziały, ale liczebność nie przekroczy 20 spowoduje, że większa ilość zajęć integracyjnych, wychowawczych w tych oddziałach będzie mogła być realizowana. Takie oddziały dają możliwość  przedsięwzięcia wszelkiego rodzaju imprez klasowych, wyjazdów, wycieczek. Jeżeli te szkoły będą bliżej Nysy to                       w czasie zajęć  lekcyjnych dzieci będą mogły korzystać z lodowiska i basenu. Jedynym mankamentem będzie wydłużający się dojazd, ale pani dyrektor podkreśliła, że dzieci w chwili obecnej, jak i w przyszłości będą dowożone dojazdami zamkniętymi. 
Trzecia propozycja to propozycja wynikająca z tego , że z analizy demografii wynika w obecnym roku szkolnym mamy 1637 uczniów w gimnazjum w maksymalnym roku kiedy tych uczniów gimnazjów była maksymalnie dużo, było 2881 uczniów, czyli ubyło ponad 1000 uczniów. Ta ogromna liczba 2881 uczniów pobierała naukę  w 4 szkołach na poziomie gimnazjalnym. Do tej pory pomimo spadku o 1000 uczniów sieć na poziomie gimnazjalnym pozostałą niezmienna jeśli chodzi                            o placówki prowadzone przez gminę,  a nawet uległa rozszerzeniu. Na terenie funkcjonują również  Gimnazjum Diecezjalne, oraz Gimnazjum Nr 4, które nie są prowadzone przez gminę.  Główną przesłanką racjonalizacji sieci szkół jest dostosowanie oferty edukacyjnej publicznej do aktualnych potrzeb młodzieży  na tym poziomie wystarczą trzy placówki. W naszych szkołach mamy niewykorzystanych ponad 30 % miejsc, które są fizycznie i czekają na ucznia. Zwróciła uwagę również na to, że nasze szkoły nie mogą być szkołami nazbyt mało licznymi choćby nawet z tej przyczyny, że obowiązuje w nich realizacja podstawy programowej.
Pani dyrektor zwróciła uwagę na to, że na potrzebę naszych mieszkańców mamy potrzebę istnienia trzech gimnazjów. To jest na zasadzie eliminowania, dlaczego nie Gimnazjum nr 1? ,  bo to jest gimnazjum z oddziałami integracyjnymi. Jeśli chodzi                o dzieci, które potrzebują specjalnej ścieżki edukacyjnej mamy zabezpieczone zarówno placówki w przedszkolach, szkole podstawowej, gimnazjum i szkole ponadgimnazjalnej. Gimnazjum nr 1, które stawia na pomoc, które tej pomocy potrzebują i tworzy oddziały integracyjne jest palcówką dostosowaną, są tam dostosowane zarówno ścieżki komunikacyjne łącznie z windą, toalety, sale lekcyjne  w tej szkole, jest również nauczyciel na wózku, który pokazuje tym młodym przykro doświadczonym przez życie dzieciom, że można i w ten sposób zdobywać świat. Tak samo jak inne nasze gimnazja i to jest bardzo dobrze doposażone. Gimnazjum Nr 1 mieści się w typowym budynku szkolnym z bardzo dobrym zapleczem zarówno sportowym, jak i poszczególnych sal dydaktycznych.
Dlaczego nie gimnazjum nr 2 ? dlatego, że jest to gimnazjum usytuowane na granicy dwóch dużych osiedli mieszkaniowych, ma również dobre zaplecze, jest dobrze doposażone jeśli chodzi o sale dydaktyczne i jest to też typowy budynek oświatowy. 

Zespół Szkół Sportowych jest to kompleks budynków dostosowany                                      i zmodernizowany na potrzeby naszych przyszłych kadr sportowców. Ten mały budynek, który znajduje się w budynku na Al. Wojska Polskiego został dostosowany dla potrzeb uczniów najmłodszych klas ogólnodostępnych.  W Zespole Szkół Sportowych oprócz gimnazjum sportowego jest również szkołą podstawowa. Likwidacja gimnazjum to jest również ze szkołą podstawową a sieć miejska szkół podstawowych według naszej analizy jest dostosowana dostatecznie dobrze, również pod kątem  6-latków w szkołach w roku 2012 i 2014 roku. 

Dlaczego więc proponuje się do likwidacji Gimnazjum nr 3 ? Dlatego, że w obwodzie tej szkoły nastąpił duży spadek liczby uczniów i będzie się pogłębiał. Dopiero                       w roku 2020 zgodnie z analizą dzieci zameldowanych w tym obwodzie będzie ich więcej liczba dojdzie do 411 uczniów. Obecnie w klasach pierwszych i drugich Gimnazjum nr 3 uczy się 67 dzieci z Nysy a także z sołectw przynależnych do tego obwodu łącznie 106 uczniów. Jeżeli chodzi o dzieci z innych obwodów szkół gimnazjalnych to dzieci jest łącznie 114. Łącznie w klasach pierwszych i drugich mamy 220 dzieci z obwodu Gimnazjum nr 3 i innych obwodów naszej gminy oraz 40 uczniów z miejscowości poza naszą gminą. 

Gimnazjum nr 3 jest szkołą, która mieści się w trzech budynkach i to są budynki, które nie są budynkami czysto oświatowymi, nie takie było ich przeznaczenie. To są budynki przejęte i adaptowane. Jest tam bardzo duża powierzchnia. Gimnazjum nr 3 posiada 23 sale lekcyjne o łącznej powierzchni 2335 metrów w szkole na dzień dzisiejszy jest 388 uczniów, zgromadzonych w 17 klasach. Powierzchnia, która przypada na jednostkowego ucznia jest bardzo duża jest to 6 m2  a na oddział klasowy przypada aż 1,8 sali lekcyjnej. 
Pani dyrektor poinformowała o potrzebie przebudowy sieci wodno-kanalizacyjnej    w Gimnazjum nr 3. Zapewnienie stale podnoszonego poziomu usług oświatowych  w naszej gminie z chwilą gdy Gimnazjum nr 3 pozostanie w obecnych budynkach będzie generowało znaczne koszty i na dalsze dostosowanie  będziemy musieli ponosić dodatkowe nakłady. Dlaczego również Gimnazjum nr 3 dlatego, że nie ma możliwości pomieszczenia w trzech pozostałych likwidowanego innego gimnazjum, a w sposób szczególny Gimnazjum nr 2. Pani dyrektor powiedziała, aby również podejmując późniejsze decyzje zwrócono uwagę na to, że chcąc określić                                 i porównywać szkoły trzeba porównywać miary. Mówiła o tym, żeby pamiętać                     o specyfice szkół, o różnym poziomie intelektualnym naszych uczniów,                                   o problemach wychowawczych, które sprawiają dzieci z rodzin dysfunkcyjnych oraz o tym, że szkoła uczy i wychowuje, a tego efekty są niemierzalne. Dodała, że zanim zapadną decyzje, aby pamiętać o wszystkich naszych uczniach, którzy uczęszczają do naszych placówek oświatowych. Każdy z naszych mieszkańców zasługuje na pomoc specjalistyczną na gimnastykę korekcyjną na opiekę specjalistów                               z psychologii i pedagogiki, logopedy i innych. Pani dyrektor powiedziała, że chciałaby również, ażeby dzieciom zapewnić inne zajęcia. 
Radna D.Wąsowicz - Hołota – powiedziała, żeby nie robić przekłamań nie jest koncepcja zespołu to jest koncepcja pani burmistrz. Zespół na posiedzeniach nie wypracował żadnych propozycji. Zdaniem radnej to, że przyszły jakieś anonimowe nie podpisane propozycje na skrzynkę e- mailową, to tak zespół nie może pracować. Po to były oficjalne posiedzenia zespołu, żeby wypracować te propozycje. Zespół nie przegłosował żadnych z propozycji. Radna złożyła wniosek, aby podać jej wszystkich autorów propozycji, które zostały przesłane do pani burmistrz. Zdaniem radnej anonimowo nie można pracować nad koncepcją oświaty. Ta propozycja, która została przedstawiona nie jest propozycją zespołu, tylko jest to propozycja pani burmistrz, bo pani burmistrz bierze odpowiedzialność. 
Radny P. Dziaduś – powiedział, że oczekiwałby konkretnych słów od pani burmistrz, uzasadnień. Radny zwrócił się do pani burmistrz o przedstawienie argumentów przez panią burmistrz, ale nie argumentów świadczących, którą szkołę zlikwidujemy, ale argumenty które świadczą, które trzeba likwidować. 
Radny J. Satora – zwrócił się do przewodniczącego rady z apelem, aby trzymać się porządku dzisiejszych obrad. Po wystąpieniu pani dyrektor teraz powinni zabrać głos przedstawiciele rad pedagogicznych dyrektorzy szkół. 
Radny J. Smagoń – powiedział, że nie usłyszał składu komisji, który był współorganizatorem tej przedłożonej propozycji. Dodał również, że o ile mu wiadomo również w tej komisji byli członkowie rady. Chciałby wysłuchać tych członków rady, którzy byli częścią tej komisji i jak ze swojego punktu tę propozycje przyjęli. 
Przewodniczący Rady – wysłuchajmy argumentów dyrektorów szkół. 
Radna D.Wąsowicz- Hołota – może ludzie się ustosunkują do tego, co burmistrz przedstawi, jakie ma argumenty. Proszę się trzymać porządku obrad. Prosiła, aby pani burmistrz przedstawiła swoje argumenty , o to również prosił radny Dziaduś. 
Burmistrz J.Barska – powiedziała, że dziękuje za zorganizowanie nadzwyczajnej sesji. Tej nadzwyczajnej sesji Rady Miejskiej na pewno na terenie naszej gminy by nie było i nie byłoby tej niezwykłej wojny w Polsce, która w tej chwili w Polsce przetacza się  przez gminy. Powiedziała, że nie zdążyła dokładnie zobaczyć co pan radny Dziaduś ma napisane na koszulce, ale coś koło tego „Dla burmistrz to zabawa, a dla mieszkańców to obawa”. Burmistrz zapewniła, że nie jest to dla niej zabawa. Dodała, że nie ma gorszych momentów jej pracy niż sprawy dotyczące szkół i nie jest to pierwsze tak przykre spotkanie. 
Powiedziała, że chce udokumentować, że nie ma ucieczki od takiej decyzji. Jeżeli ktokolwiek z radnych, którzy na tej sali siedzą mówi, że można tego uniknąć to udowodni, że kłamie, że kłamie i mami. Burmistrz powiedziała, że poświęciła sporo czasu na to, żeby przygotować sobie dowody na to co mówi, że jest to prawdziwe. 
Nie spotkalibyśmy się tutaj dzisiaj, gdyby inaczej była finansowana oświata w Polsce niż jest.  Związek Miast Polskich, do którego należy Nysa wystąpił kilkakrotnie do Rządu w naszym państwie już lat, w tym celu aby zmienić sposób finansowania oświaty w Polsce, ażeby oświata w Polsce była finansowana w taki sposób jak                      w innych krajach europejskich, czyli żeby gminy przekazywały budynki                                  i utrzymywały budynki szkół i placówek oświatowych, natomiast żeby Rząd                           i Ministerstwa utrzymywały wynagrodzenia nauczycieli. To, że tutaj dzisiaj jesteśmy to nie jest wina nauczycieli, to że mamy 33 nauczycieli na urlopach na poratowanie zdrowia, to nie jest wina nauczycieli, to jest taka możliwość, którą daje polskie prawo i z takiej możliwości każdy skorzystać może do momentu, kiedy prawo się nie zmieni. W naszym państwie w najbliższym czasie nie będzie dyskusji na temat zmiany Karty Nauczyciela i dlatego się tutaj dzisiaj spotykamy. W 1995 roku Gmina Nysa przejęła szkoły i od tego roku gminy finansują szkoły. W 1995 roku w gminie było 7757 uczniów. 
Przewodniczący Rady ogłosił 10 minutowa przerwę.
Po przerwie.

Burmistrz powiedziała, że wstępem i tymi informacjami dotyczącymi zmian oświatowych chciała pokazać, że gmina zajmuje się oświatą od 1995 roku i bez względu na opcje polityczne jest zmuszona do podejmowania pewnego rodzaju działań związanych z racjonalizacją placówek oświatowych, bo jest to związane sprawami  demograficznymi i sprawami zmniejszającą się liczba uczniów w naszych oddziałach szkolnych. Ta koncepcja, która w 2002 roku nie została zrealizowana                           w 2004 roku została zrealizowana nawet z nadwyżką bo tutaj mieliśmy likwidację szkoły w Domaszowicach, gdzie dzisiaj skutecznie prowadzona jest szkoła przez Stowarzyszenie na Rzecz Rozwoju Wsi Domaszkowice.  Podobnie jest w Przełęku.
W Kępnicy została zlikwidowana szkoła 6 klasowa pozostawione zostały w 2004                  i 2005 tylko oddziały klas I-III. Również był zamiar likwidacji szkoły w Hajdukach Nyskich, gdzie było 83 uczniów. W lutym została podjęta została uchwała                               o likwidacji tej szkoły, ale Kurator negatywnie zaopiniował uchwałę i do tej likwidacji w tym roku nie doszło, natomiast również wtedy odbyła się sesja Rady Miejskiej, na której byli rodzice i nauczyciele ze wszystkich przedszkoli ponieważ był zamiar likwidacji przedszkoli 1,6,8,9,10 w celu prywatyzacji to również była bardzo trudna sesja Rady Miejskiej. Następnie w roku 2007-2008 została zlikwidowana szkoła filialna w Kępnicy. Było tam 25 uczniów w 3-ch oddziałach                     i  SP Hajduki Nyskie  (42 uczniów – 4 oddział). W roku szkolnym 2008 -2009 przeniesiono przedszkole z Wierzbięcic do SP w Lipowej. Następnie w roku 2011-2012 zlikwidowano szkołę w Złotogłowicach i utworzono żłobek nr 2 przy ulicy Grodkowskiej. W jednym budynku mieści się zarówno mieści się przedszkole                         i żłobek.

Reorganizację sieci placówek oświatowych  gminy Nysa przedstawia poniższa tabela.  
	1997/98
	SF Jędrzychów (13 uczniów – 1 oddział)

SF Kubice (11 uczniów – 1 oddział)

SP 6 (155 uczniów – 8 oddziałów)

	1999/2000
	SF Radzikowice (24 uczniów – 2 oddziały)

SF Morów (30 uczniów – 2 oddziały)

SF Wierzbięcice (24 uczniów – 2 oddziały)

SF Wyszków Śl. (32 uczniów – 3 oddziały)

SF Rusocin (16 uczniów – 2 oddziały)

	2003/2004
	SP5 – klasy szkoły specjalnej 


	2004/2005
	SP Domaszkowice (41 uczniów – 4 oddziały)

SP Przełęk (56 uczniów – 4 oddziały)

SP Kępnica  (53 uczniów – 4 oddziały)

zamiar likwidacji SP Hajduki N (83 uczniów-5 oddziałów) 

Zespoły Szkolno-Przedszkolne Niwnica, Koperniki, Goświnowice

Zamiar likwidacji przedszkoli w celu prywatyzacji

	2007/2008
	SF Kępnica (25 uczniów – 3 oddziały)

SP Hajduki Nyskie  (42 uczniów – 4 oddziały)

	2011/2012
	SP Złotogłowice (40 uczniów – 4 oddziały)


Kolejno Pani burmistrz przedstawiła sytuację finansową, subwencję oraz wydatki, które są związane z subwencją,  co obrazuje poniższa tabela. 
Zaznaczyła, że wszystkie koszty związane z oświatą w gminie w bieżącym roku to 47 milionów złotych.

Jeżeli nie podejmiemy decyzji o zmianie sieci placówek oświatowych w 2012 roku to wydatki w 2013 roku na oświatę będą wynosiły 51.260.000 złotych.  
Poniższa tabela przedstawia wysokości dopłat z budżetu gminy w poszczególnych latach na realizację zadań oświatowych .

	Rok
	Subwencja
	Koszty wg subwencji
	Różnica
	Koszty ogółem
	Różnica ogółem

	2002
	19 031 432
	25 414 398
	-6 382 966
	31 426 438
	-12 395 006

	2003
	20 419 064
	25 886 247
	-5 467 183
	31 647 866
	-11 228 802

	2004
	20 557 487
	26 240 432
	-5 682 945
	31 968 795
	-11 411 308

	2005
	20 609 597
	28 721 542
	-8 111 945
	35 309 982
	-14 700 385

	2006
	21 285 578
	27 941 669
	-6 656 091
	35 720 679
	-14 435 101

	2007
	23 399 995
	28 662 534
	-5 262 539
	36 162 392
	-12 762 397

	2008
	23 687 429
	30 422 192
	-6 734 763
	37 603 312
	-13 915 883

	2009
	25 328 875
	31 701 389
	-6 372 514
	39 636 444
	-14 307 569

	2010
	25 964 690
	33 689 937
	-7 725 247
	42 288 406
	-16 323 716

	2011
	26 838 814
	36 266 193
	-9 427 379
	45 584 511
	-18 745 697

	plan 2012 *
	28 111 123
	36 139 615
	-8 028 492
	47 094 555
	-18 983 432

	prognoza 2013** bez zmian w sieci
	29 179 350
	41 007 345
	-11 827 995
	51 260 455
	-22 081 105

	prognoza 2013** ze zmianą sieci
	29 179 350
	36 979 345
	-7 799 995
	47 232 455
	-18 053 105

	
	
	
	
	
	


Pani burmistrz poinformowała, że od 1995 roku do dnia dzisiejszego ubyło 3400 uczniów i w związku z tym nie ma uzasadnienia prowadzenia sieci placówek oświatowych w takim samym zakresie jak było to w 1995 roku ze względu na tą liczbę uczniów, która się zmniejszyła w naszej gminie .
Poniższa tabela obrazuje liczbę uczniów w poszczególnych latach szkolnych.
	95/96
	7757

	96/97
	7579

	97/98
	7391

	98/99
	7011

	99/00
	6739

	00/01
	6475

	01/02
	7140

	02/03
	6932

	03/04
	6586

	04/05
	6210

	05/06
	5832

	06/07
	5502

	07/08
	5159

	08/09 
	4919

	09/10 
	4681

	10/11 
	4441

	11/12 
	4300

	12/13
	4253


Z demografii wynika, ze w kolejnych latach szkolnych liczba  uczniów przedstawiałaby się następująco:
13/14 – 4126

14/15 – 4133

15/16 – 4190

16/17 – 4254

17/18 – 4314
To nie jest zabawa, to jest sytuacja, która dzisiaj dotknęła całą Polskę i od lat tak się dzieje. Podejmowane są decyzje dotyczące zmian sieci placówek oświatowych również w innych miejscowościach. Łódź zerowe nabory (i w ten sposób wygasi 10 szkół), Mysłowice (20% obniżenie dodatków motywacyjnych dyrektorów placówek oświatowych, zmniejszenie liczby wicedyrektorów, zmniejszenie obsługi administracyjnej) Kalisz, Poznań prywatyzuje przedszkola, Szczecin likwidacja szkół, Opole likwidacja szkół, Kędzierzyn- Koźle – likwidacja szkół. Sprawa dotyczy wszystkich gmin. 
Burmistrz zacytowała zdanie z artykułu zamieszczony w Nowinach Nyskich: 
„Burmistrz musi wiedzieć skąd wziąć pieniądze na szkoły, musi wziąć odpowiedzialność za finanse gminy”. 

Burmistrz powiedziała: Ja dzisiaj  mówię do radnych tak: przedstawiam państwu propozycje, informuję państwa o kosztach i wydatkach, które będziemy musieli ponieść w kolejnych latach jeśli nie zmienimy sytuacji i bardzo państwa proszę, żeby wskazać możliwości pozyskania pieniędzy, ażeby utrzymywać taką sieć placówek oświatowych. Choć myślę, że bardziej racjonalnym byłoby gdybyśmy dzisiaj porozmawiali o tym, w jaki sposób połączyć te placówki, żeby to było w zgodzie społecznej, żeby nie powodować konfliktu społecznego. Słowami autorki cytowanego artykułu powiedziała, że trzeba być uczciwym wobec mieszkańców. 
Burmistrz dodała, że argument finansowy i argument demograficzny to są podstawowe argumenty, które ma w tym celu ażeby państwa przekonywać do tego, że takie zmiany są konieczne.
W 2011 roku przedstawiła i odbyła wiele spotkań z Radami Pedagogicznymi                         i Radami Rodziców dot. pewnych zmian, które zaproponowała i wówczas radni powiedzieli, że jest to nie właściwy sposób, że to burmistrz propozycja, że nie było to wystarczająco konsultowane.

Zespół składający się z 20 osób, pracował od marca ubiegłego roku nad tymi zmianami. Zostało zaproponowanych 18 zmian z których wybrałam, te które dzisiaj zostały przedstawione przez Panią Dyrektor Gminnego Zarządu Oświaty, czyli włączenie szkoły w Lipowej do szkoły w Niwnicy, włączenie Szkoły w Kopernikach do szkoły w Białej Nyskiej oraz włączenie całymi oddziałami najlepiej Gimnazjum nr 3 do trzech pozostałych gimnazjów, które na terenie naszej gminy funkcjonują. Pod względem lokalowym jest to możliwe. 
Po za tym, że Ministerstwo Edukacji Narodowej w tym naszym polskim systemie nie finansuje nam wydatków związanych z kosztami szkół, to gminy są rok rocznie obciążane dodatkowymi wydatkami. Jesteśmy zobowiązani do wypłacania rok rocznie podwyżki wynagrodzeń dla nauczycieli, jesteśmy zobowiązani, aby wypłacać tzw. utracone dochody wynikające z art. 30 Karty Nauczyciela. W tym roku te utracone dochody to 319 tysięcy złotych. Od marca płacimy wyższą składkę rentową od wynagrodzeń wszystkich pracowników.
Powstały rozporządzenia ministerstwa edukacji narodowej, dotyczące indywidualnych programów edukacyjno – terapeutycznych z powodu których jesteśmy w stanie ponosić większe koszty finansowania oświaty i dlatego jako odpowiedzialna za finanse gminy, powiedziała, że to jest jedyna metoda działania. To jest jedyny sposób. Takie możliwości posiadamy i jest przekonana, że nie odbędzie się to ze szkodą dla uczniów. 
Radny P.Dziaduś – powiedział, że z tabelek  wynika, że od 2008 roku sukcesywnie  wzrastają koszty związane z oświatą, to jest mniej więcej 10%. Gmina przez ostatnie miesiące podnosiła i podatki i inne koszty i to nie o 10%, ale i o 100%. W związku                 z czym poprosił o nie mydlenie oczu ludziom, którzy  tej chwili wysłuchali całego tego pani burmistrz reportażu. 
Radny J.Satora zaprotestował przeciwko konwencji debaty „100 pytań do Pani Burmistrz”. Nie taka ma być forma debaty. Powiedział, że chciałby wysłuchać dyrektorów i nauczycieli co mają do powiedzenia to jest dzisiaj najważniejsze na tej sesji. 
Dyrektor szkoły w Kopernikach – powiedziała, że stoi przed radnymi                                    i zgromadzonymi gośćmi jako dyrektor i jako obywatel miasta. Powiedziała, że od 25 lat jest związana z Nysą, a więc nie są jej obce losy naszego miasta, a szczególnie miejscowości, w której rozpoczęła karierę zawodową. Odniosła się do uzasadnień likwidacji placówki w Kopernikach. Omówiła strukturę placówki, wielkość oraz wyposażenie sal w szkole. Poruszyła również temat liczby uczniów i ich zameldowania oraz prac remontowych, które zostały przeprowadzone w ostatnich latach. Zapytała czy materiały, które otrzymali jest koncepcją długofalową? 

Radny P.Smoter zapytał ilu uczniów liczy na dzień dzisiejszy szkoła?

Dyrektor szkoły w Kopernikach na dzień dzisiejszy szkołą liczy 65 uczniów. 
Radny J.Litwin zapytał, czy nie byłoby rozsądnym wyjściem. by na bazie szkoły stworzyć szkołę stowarzyszeniową?

Radna D.Wasowicz-Hołota – zapytała czy przed przedstawieniem propozycji ktoś               z władz Nysy, Pani Burmistrz czy inne osoby pracujące nad zmianami rozmawiały                z paniami ze środowisk nauczycielskich o tych propozycjach. Czy wcześniej je przedstawiano i konsultowano. 

Dyrektor szkoły w Kopernikach – powiedziała, że nie było takich propozycji.                     W materiałach nie ma alternatywy stworzenia szkoły stowarzyszeniowej dla szkoły w Kopernikach. Takiej możliwość już nie mają, bo jest już po terminie.

Radna D.Pasieka powiedziała, że dzisiaj należy się skoncentrować na pytaniu czy     w ogóle zamykać szkoły, a nie którą szkołę zamykać. 

Radna D.Wasowicz-Hołota zwróciła się z zapytaniem do Burmistrz Nysy, dlaczego Kopreniki nie otrzymały propozycji prowadzenia szkoły przez stowarzyszenie?
Radny S.Arczyński – zapytał, o której godzinie są kończone zajęcia w szkole? Powiedział również, że jego zdaniem klasy łączone nie są dobrem dla ucznia. 

Dyrektor szkoły w Kopernikach – powiedziała, że na dzień dzisiejszy jest indywidualizacja nauczania i pomimo, że nie są klasy łączne to musi być prowadzona indywidualizacja nauczania. Zwróciła uwagę, że mają dwie klasy łączone i edukacja w nich przebiega bez zarzutów. 

Radny D.Grabowiecki powiedział, że chciałby usłyszeć jak zaopatrują się na pomysł stworzenia szkoły stowarzyszeniowej. 

Dyrektor szkoły w Kopernikach – powiedziała, że ten temat jest brany pod uwagę                     i dyskutuje się nad nim. To społeczeństwo składa wniosek.

Nauczycielka ze szkoły w Kopernikach – powiedziała, że chciałby ustosunkować się do wypowiedzi Dyrektor GZO M.Szewczyk, która zasugerowała, że uczniowie przejdą do szkoły w Białej Nyskiej. To stawia im się następujące propozycje. Poruszyła temat drugiego języka w szkole w Białej Nyskiej. Powiedziała, że nie ma wśród nauczycieli w Kopernika ani jednego, który byłby tylko i wyłącznie jednokierunkowcem. Wobec tego obawa o zastępstwa nie zachodzi. Uściśliła również, że w Kopernikach nie ma klas łączonych, a jedynie są łączenia w klasie I i II tylko i wyłącznie na zajęcia wychowania fizycznego i plastyki. Edukacja polonistyczna, matematyczna czy przyrodnicza jest prowadzona na osobnych zajęciach. 

Pani Pilarska pedagog z Kopernik – powiedziała, ze padło pytanie odnoście koncepcji oświatowej w gminie. Odpowiedzi na to pytanie nie usłyszała. Burmistrz poruszyła kalendarium szkół, poruszyła nazwiska poprzednich burmistrzów poprzednich kadencji i to co oni zrobiło podczas, gdy my wszyscy głosowaliśmy na tą panią Burmistrz z konkretnymi zamiarami. Czy Burmistrz jest przekonana, że tego oczekiwano od niej? Tego co im się nie podobało w poprzednich latach. Plan perspektywiczny to plan, który zakłada co zrobić, żeby ten plan uzdrowić. Sytuacja w kraju w oświacie jest taka, a nie inna, że oświatę trzeba dotować i  wspierać. To jest sfera budżetowa. Zawsze do oświaty trzeba jakiegoś wsparcia finansowego. To jest zadanie rady i gminy, ażeby takie rozwiązania znaleźć. Chciano usłyszeć dlaczego               w ogóle likwiduje się szkoły. Ma wrażenie, że mieszkańców traktuje się bardzo dziwnie. Powiedziała również, że rada prowadzona jest tendencyjnie. Udziela się głosu komu się chce. Zapytała kto udzielił pozwolenie by likwidować placówki za nasze pieniądze. Państwo powinni realizować politykę mieszkańców. Jeśli ktoś nie ma koncepcji i konstruktywnego rozwiązania na politykę oświatową, powinien złożyć mandat i tu nie pracować. Poprosiła o podanie nazwisk osób, które ten brak koncepcji stworzyły. 
Radny D.Grabowiecki powiedział, że niestety odniósł wrażenie, że robi się kabaret                 z tej sali. Jest to sesja Rady Miejskiej. Państwo zgromadzeni powinien wiedzieć, że obowiązuje ich statut Gminy Nysa i powinni wiedzieć, jak pracuje Rada Miejska. Działamy na ustawie o samorządzie gminnym. Po to burmistrz zostawiła tabelę, bo oczywiście gmina będzie dopłacać do oświaty. Tylko pytanie ile mamy dopłacać. Każdy niech na to pytanie odpowie. To jest pytanie, na które szuka się odpowiedzi. Należy skupić się na meritum sprawy.

Radny K.Staszków – powiedział, że w tej chwili nie rozmawia się o likwidacji szkół. W tej chwili mówi się o zamiarze. Osobiście oczekuje od Burmistrz konkretnych działań, żeby wiedzieć co będzie z nauczycielami, budynkami i majątkiem oraz                   z dziećmi. Teraz rozpoczyna się debata. 

Radny P.Smoter – powiedział, że chciałby prosić o dokładniejsze statystyki niż te przedstawione. Poprosił o przygotowanie zestawienia, ile wynoszą koszty ogółem na oświatę, w rozbiciu na kwotę z subwencji i bez subwencji, osobno przedszkola                       i szkoły.

Radny P.Dziaduś - powiedział, że prosi o zrozumienie rodziców, nauczycieli oraz dyrektorów, bo kabaret został zafundowany  przez osoby, które zorganizowały tą debatę. My złożyliśmy pismo w którym wyraźnie było napisane, że proponujemy debatę 16 lutego o godzinie 16-stej w Nyskim Domu Kultury. Nie byłoby sytuacji, że panie i panowie muszą stać za plecami . 
Przewodniczący Rady – odpowiedział przedmówcy, że sesje nadzwyczajną należy zwołać w ciągu 7 dni wobec tego termin, który został podany we wniosku był nierealny. 
Radny S.Arczyński – powiedział, że dokładne dokumenty ze wszystkimi danymi są podpisane. Mają pełne informacje dotyczące oświaty w gminie Nysa. Ponadto zapytał, o której kończą się zajęcia w Kopernikach?

Pani Pilarska -  powiedziała, że radni pójdą po rozum do głowy i pójdą na taki program, żeby nie likwidować małych szkół. Likwidować należy z głową                           i z uwarunkowaniami ekonomicznymi. 
Radna D.Wąsowicz-Hołota powiedziała, żeby wysłuchać zgromadzonych i nie oburzać się jeśli coś krytykują. Nie taka jest ich rola. Po wystąpieniach bez względu na to czy nam się podobało, czy nie pozwolić kontynuować i zadawać pytania. Radna w swoim imieniu przeprosiła zebranych, że są stłoczeni, a nie są w godziwych ludzkich  warunkach. 
Radny W.Tokarz – poruszył temat wydatków w Białej Nyskiej i w Kopernikach. Powiedział, że koszt w Kopernikach jest mniejszy i likwidując tą szkołę trzeba będzie podnieć koszty dowozu uczniów. Trzeba policzyć straty i zyski po likwidacji szkoły.

Przewodniczący Rady F.Kamienik powiedział, że ta debata miała na celu przybliżenie wszystkim radnym problemu. Dziś nie będą podejmowane żadne decyzje. 

Radny J.Satora – powiedział, że decyzje o likwidacji szkół nie podejmuje Burmistrz, ale Rada Miejska. 

Radny P.Dziaduś – zaapelował o zrozumienie rodziców, nauczyli i dyrektorów. Dla tych ludzi to jest cześć życia.

Radny G.Grabowiecki – poprosił o przejście do dalej w dyskusji.

Pani A.Bigos reprezentantka Rady Rodziców w Zespole Szkolno-Przedszkolnym            w Kopernikach – powiedziała, że z ich inicjatywy wyszło zorganizowanie spotkania, na które nie wielu radnych odpowiedziało. Powiedziała, że czują się zlekceważeni. Wiadomość, że chce się zamknąć szkołę spadła na nich jak grom z jasnego nieba. Powiedziała, że bardzo łatwo jest zlikwidować szkołę, ale czy będzie dało się ją kiedyś odtworzyć. Powiedziała, ze szkoła w Kopernikach współpracuje z Domem Caritas, ponadto w szkole znajduje się filia biblioteki publicznej, odbywają się zajęcia pozalekcyjne. Kto i kiedy wypracował taką wspaniałą koncepcję dla Kopernik?

Sołtys wsi Koperniki – powiedziała, że nie można bez emocji podchodzić do tej sprawy. Powiedziała, że mieszka w Kopernikach od 30 lat. Boli ją to i czuje się dotknięta jako sołtys. Rozumie, że są cięcia, jest kryzys, ale nie rozumie dlaczego dzieciom narzuca sie szkolę w Białej Nyskiej. Zapraszano radnych, żeby przyszli                   i zobaczyli. Zapytała, który z radnych był w szkole w Kopernikach. Budynek jest duży i przestrzenny. Promuje się nie tylko wieś, ale też gminę Nysa. Zniszczono ją jako sołtysa i człowieka. Oskarżono ją osobowo, że likwiduje się szkołę przez to, że otrzymano duże pieniądze na modernizację budynku po byłym przedszkolu. Mieszkańcy zarzucają jej to, że przez to szkoła jest likwidowana. Jest jej bardzo przykro z tego powodu. Powiedziała, że jest w stanie złożyć rezygnację z pełnienia funkcji sołtysa i wszystkich pozarządowych, które pełni na terenie gminy. Zapytała czy w zeszłym roku powstał w Białej Nyskiej Zespół Szkolno-Przedszkolny. Powiedziała, że nie wie, gdzie są oszczędności. Zapytała czy powierzchnia użytkowa to jest powierzchnia użytkowa dwóch budynków, czy tylko jednego budynku szkoły. Powiedziała także, że w każdej sesji uczestniczy. Jednym z argumentów likwidacji szkoły w Złotogłowicach było to, że jest blisko Nysy i łatwo można dojechać. Poprosiła o podanie kilometrów z Morowa do Kopernik. Powiedziała,  że współpracuje z sołtysem z Białej Nyskiej i chciałaby by było tak dalej, ale sytuacja, która wynikła skłóciła wszystkich mieszkańców.
Poinformowała, że Biała Nyska nie ma świetlicy wiejskiej, ale bardzo prężnie działa Stowarzyszenie na Rzecz Rozwoju Wsi, od których sami się uczyli. Zwróciła się do radnego Kanonowicza, który jest Prezesem stowarzyszenia czy kolonie, które są organizowane dla dzieci nad morze, są organizowane przez Zespół Szkolno Przedszkolny czy przez Stowarzyszenie? Oznajmiła również, że gdyby nie Stowarzyszenie i szkoła to sołectwo bardzo krucho by stało, może dlatego tak walczy o to, aby ta szkoła była. Zapytała dlaczego szkołą w Białej Nyskiej nie może być szkoła Stowarzyszeniową tylko Koperniki ? 
Pani sołtys przypomniała o powodzi, która była w 1997 roku i szkoła w Kopernikach jest w obronie cywilnej punktem strategicznym i poprosiła o wzięcie tego również pod uwagę. Pani sołtys powiedziała, aby zapoznać się z oboma budynkami                 i przeanalizować za i przeciw. 

Rodzic z Kopernik pani M. Działa – zapytała co z przedszkolem w Kopernikach?

Radny J. Litwin – powiedział, że nie chciałby, aby ta debata, która się dzisiaj tutaj toczy nie przerodził asię w spektakl mściwo-pamięciowy. 
Rada D. Wąsowicz – Hołota  przecież mamy projekt uchwały w sprawie likwidacji przedszkola Radna powiedziała, że nie rozumie  jak jest z tym przedszkolem. 
Burmistrz J. Barska – odpowiadając  poinformowała, że nie są prowadzone samodzielne przedszkola są to filialne przedszkola i w Kopernikach z naszej propozycji wynika, że zostaje przedszkole jako filia Zespołu Szkolno-Przedszkolnego w Białej Nyskiej. 
Radny T. Zając – powiedział, że temat budzi wiele emocji, patrząc na to jakie mamy szkoły wiejskie, one są podobne. Złożył propozycje, aby się zastanowić, aby wszystkie szkoły wiejskie przekształcić  w  szkoły stowarzyszeniowe. 

Radna D. Pasieka – powiedziała, że edukacja dzieci i młodzieży to zadanie własne gminy,  to ustawowe zadanie gminy. Oświata kosztuje, podatnicy płacą podatki. Powiedziała, żeby nie namawiać aż tak mocno do powstawania szkół stowarzyszeniowych. Radzi poczekać na decyzje Ministra Rostowskiego, są zapowiedzi, ale zdaje się, że szkoły stowarzyszeniowe finansowo nie będą się miały dobrze. 

Radny J. Litwin – powiedział, że szkoły stowarzyszeniowe nie mają się dobrze tylko muszą przetrwać.
Radny A. Wieczorek – powiedział, że ma wrażenie, że szkoła w Kopernikach zdominowała czas prosi, aby przejść do tematu szkoły w Lipowej.

Przewodniczący Rady – powiedział, że chciałby, aby w dyskusji były merytoryczne elementy, które potrafią przekonać do zlikwidowania czy pozostawienia szkół. 
Pan Jan Wróblewski – przewodniczący Rady Sołeckiej z Kopernik – powiedział między innymi, że szkoła w Kopernikach została uroczyście otwarta dnia 15 września 1973 roku, co łączyło się z 500 rocznicą Mikołaja Kopernika. Mieszkańcy bardzo czynnie uczestniczyli w budowie szkoły w formie czynu społecznego. Od 1945 roku społeczeństwo wsi aktywnie działało na rzecz właśnie tej szkoły.                        W ubiegłym roku została poświęcona replika pierwszego sztandaru szkoły. Na wniosek Urzędu Gminy kilka lat temu zostało połączone przedszkole ze szkołą                  w zespół szkolno-przedszkolny tak, że koszty utrzymania szkoły z przedszkolem są dużo mniejsze niż utrzymanie dwóch odrębnych budynków. Poinformował, że                  z materiałów, jakie otrzymaliśmy wynika, że koszty utrzymania ucznia w szkole                  w Kopernikach jest znacznie niższe niż w Białej Nyskiej. Dodał, że są nieścisłości               w raportach odnośnie powierzchni, ilości sal, ławek, stanu i ilości boisk.  Szkoła współpracuje ze społecznością lokalną ze wszystkimi organizacjami , wychodzi do społeczeństwa do domu opieki społecznej do Domu Starców. Powiedział również, że najprostsze rozwiązanie to likwidacja szkół, ale dlaczego nie ma propozycji np. zniesienia obwodów szkolnych, dlaczego szkoły nie mogą ściągać uczniów nawet spoza gminy.
Rodzic M.Wojtczak – zapytał jeśli zapadną takie uchwały, czy szkoły zostaną powiadomione o tym pisemnie? czy mają prawo się od tego odwołać i do kogo?
Przewodniczący Rady – ogłosił 10 minut przerwy.

Po przerwie.
Radny P.Nakonieczny – są na sali przedstawiciele związków, których opinia również powinna być uwzględniana przy podejmowaniu decyzji wobec czego prosił przewodniczącego Rady, aby udzielił głosu przedstawicielom związków.

NSZZ „S” Wilk Krzysztof – powiedział, że decyzja o zamykaniu szkoły                             w Kopernikach jak i pozostałych dwóch szkół  nie jest do końca przemyślana. Stanowisko związków co do likwidacji szkół w Kopernikach jest negatywna. Poinformował również, że był członkiem komisji, która rzekomo opracowała te koncepcje. Dodał, że nie są to koncepcje zespołu to nie był wynik pracy naszego zespołu. 

Zastępca Burmistrz A.Juszczyk – powiedział między innymi, że zespół został powołany  w maju zarządzeniem burmistrza. Burmistrz poinformował zebranych               o zasadach funkcjonowania powołanego zespołu. Powiedział, że poinformował członków zespołu, że zadaniem zespołu nie jest wypracowanie jednolitej koncepcji funkcjonowania systemu oświaty w zakresie sieci placówek, tylko zainspirowanie                  i pełnienie funkcji doradczej dla podjęcia decyzji przez burmistrza i radę. Powiedział, że wyraźnie to podkreślał, że zespół nie ma na celu i nie może zdjąć odpowiedzialności z burmistrza i rady za przyjęcie konkretnych rozwiązań. Zadaniem tego zespołu było przedstawienie propozycji i tak się stało w ramach tych 17 propozycji wypracowanych przez członków zespół były propozycje sprzeczne. Były wnioski, które zmierzały do scentralizowania systemu oświaty, ale były też wnioski, które stwierdzały, że obecny system jest dobry. Każdy protokół zespołu był przedstawiany i rozsyłany do jego członków i były wnoszone ewentualne uwagi, jeśli któryś z członków zespołu stwierdził, że na poprzednim spotkaniu coś nie zostało uwzględnione lub źle sformułowane. Burmistrz powiedział, że nie może się zgodzić z tym, że coś było przez zaskoczenie i niektórzy członkowie zespołu się nie identyfikują z tym co zostało zapisane. Powiedział  również, że odpowiedzialność za złożoną propozycję końcową należy do burmistrza i do radnych, a nie do członków zespołu. 
Przedstawiciel Związków Zawodowych L.Głazunow udział w tej komisji jest oczywisty, ale związek zawodowy nie jest od zamykania szkół, był tylko dlatego żeby zobaczyć jaka jest sytuacja, jakie jest zdanie nauczycieli. Było wiele koncepcji, ale ani jedno słowo nie padło na temat tego co będzie z nauczycielami , którzy w tych szkołach pracują. 

Radny J. Smagoń – w tej komisji pracowało również 2 radnych proszę o udzielenie im  głosu niech powiedzą, co oni tam robili.  
Zastępca Burmistrz A. Juszczyk odczytał skład zespołu ds. opracowania koncepcji polityki edukacyjnej gminy Nysa.
Dyrektor Szkoły w Lipowej – powiedziała miedzy innymi, że jest dyrektorem najmniejszej ze szkół, ale nie najdroższej. Jesteśmy wiejską szkołą, mało przyjazną dziecku, szkołą z prawami dziecka, szkołą praw dziecka, szkołą położoną                           w pięknym uroczym miejscu.  Powiedziała, że wiele tu słyszeliśmy na temat finansów, dobra dziecka, ale zapytała, czy ktoś przeanalizował czy ich oferta edukacyjna jest gorsza niż oferta szkoły, do której mają być przeniesione z Lipowej. Pani dyrektor posiłkując się danymi  jakie otrzymała  i porównywała dane szkoły               w Lipowej i szkoły, do której mają być przeniesione dzieci w Lipowej. Zaznaczyła, że warunki lokalowe szkół są porównywalnie, a może nawet lepsze niż w Niwnicy.                W szkole w Lipowej jest sala gimnastyczna, natomiast w Niwnicy brak jest sali. Powiedziała, że faktycznie jak tu było wcześniej powiedziane w szkole są prowadzone zajęcia łączone, ale są to zajęcia wychowania fizycznego, zajęcia plastyczne w młodszych klasach, w starszych jest łączona technika, 1 godzina matematyki,  1 godzina przyrody, 1 godzina języka polskiego. Powiedziała, że szkoła wchodzi w projekt „zaczarowany świat” projekt trwa do grudnia, jeżeli dzieci zostaną przeniesione to ten projekt nie będzie realizowany. Zadaniem szkoły jest uczyć i wychowywać,  nauczyciel powinien robić swoje. Zdajemy sobie sprawę, jaka jest sytuacja finansowa, jakie są realia, jakie są możliwości gminy, ale nie może być tak właśnie te warunki tylko i wyłącznie finansowe przysłaniają dziecko. Pani dyrektor poprosiła, aby pomyśleć o dzieciach, które mają być dowożone wiele kilometrów, o tym czy rzeczywiście będzie to dla nich korzyść i jakie skutki społeczne tego dowożenia będą? Powiedziała również, że liczba dzieci się nie zmniejsza i zapytała dlaczego podaje się, że jest malejąca liczba dzieci.
Przedstawiciel rodziców Lipowa- zapytała jak można zlikwidować szkołę, która prosperuje, w której nie zdarzyło się, że nie było jednego rocznika Powiedziała, że  co roku jest  pierwsza  klasa. W tej chwili w pierwszej klasie jest 10 dzieci. Ta szkoła nie zanika, ta szkoła  żyje to jest serduszko naszej wioski, staramy się żeby ta szkołą kwitła. Czy pani burmistrz zdaje sobie sprawę, jeśli zamknie tą szkołę to w Lipowej przestanie bić to serce, to co nas pobudza do tego rytmu, w Lipowej nie ma nic więcej poza tą szkołą. Dodała, że nie proszą o to, żeby pani burmistrz zrobiła im  piękną drogę , piękne asfalty , piękne granity proszą tylko  o szkołę dla ich dzieci. 
Przedstawicielka rodziców pani K.Majka  powiedziała, że nie dano im  wcześniej prawa przedstawienia obrony i ich  argumentów. Nie poinformowano , że szkoła              w Lipowej jest proponowana do likwidacji. Dodała, że są takimi samymi podatnikami jak inni jak mieszkańcy miasta i mają takie same prawa do informacji do rzetelnego ich traktowania, traktowanie ich  na równi jak mieszkańców miasta. Powiedziała, ze to jest dla rodziców najważniejsze to bezpieczeństwo ich dzieci. Zapytała: jak państwo wyobrażacie sobie dowożenie 3 – 4 latka do przedszkola                 w  Niwnicy? Ile będzie kosztował dojazd dzieci? Czy to zostało wliczone w koszty oszczędności dla gminy po likwidowaniu szkoły.  Jaki jest faktyczny koszt po zlikwidowaniu ich szkoły.
Sołtys wsi Lipowa M.Forczek – powiedział, iż prosi aby przeliczyć, sprawdzić ile jest faktycznie dzieci. Poruszy sprawę przeniesienia biblioteki i świetlicy do szkoły.
Radna D. Wąsowicz- Hołota – zadała pytanie: co z przedszkolem w Lipowej, czy one zostanie ewentualnie w Lipowej, gdzie zostanie. Radna prosiła o konkretne przejrzyste informacje.

Dyrektor Gminnego Zarządu Oświaty  – poinformowała, że jeżeli chodzi                         o przedszkole w Kopernikach jest planowane pozostawienie go w tej części szkolnej w której jest , ale będzie stanowić filię przedszkola w Białej Nyskiej.
Jeżeli chodzi o przedszkole w Lipowej to, do niego  uczęszczają zarówno dzieci                 z Lipowej  jak i Wierzbięcic. Proporcje na dzień dzisiejszy są prawie wyrównane. Dzieci z Lipowej w przewozach zamkniętych będą przewożone do Wierzbięcic. 

Radny J.Litwin – zapytał mieszkańców wsi Lipowa i Wierzbięcice, czy nie ma atmosfery, aby się dogadali i stworzyli coś. Dodał, że razem coś wspólnie można powołać.  
Mieszkanka wsi Lipowa- odpowiadając radnemu Litwinowi powiedziała, że do tej pory byliśmy bardzo zjednoczeni i wspólnie pracowaliśmy. Powiedziała, że te plany likwidacji i przenoszenia przedszkola poróżniły ich.
Radny J.Litwin – powiedział: apeluję do waszych serc skoro mówi się o dobru dziecka, to te podziały schowajcie i powiedzcie nie dla gminy i róbcie swoje, uchrońcie to dobro, tą szkołę, to przedszkole. 
Sołtys Lipowej – na spotkaniu strażackim w Lipowej pani burmistrz przyrzekała, że zostanie przedszkole niech więc odpowie jak to jest?

Radna D.Wąsowicz - Hołota – wniosła, aby pani burmistrz odpowiedziała przedstawicielom wsi Lipowa, jak to jest z tym przedszkolem?
Burmistrz J.Barska – odpowiedziała, że rzeczywiście na spotkaniu strażackim                   w Lipowej została zapytana jak będzie wyglądała reorganizacja placówki w Lipowej. Powiedziała strażakom, że przedszkole może zostać w Lipowej. Wyjaśniła, że uchwały, które zostały zaproponowane i powinny być podjęte przez Radę Miejską do końca lutego dotyczą zamiarów, jak będą wyglądały uchwały, które już są uchwałami decydującymi o tym, jak będzie wyglądała reorganizacja placówek muszą być podjęte do końca kwietnia i te sprawy mogą być rozważane. Dodała również, że nie można powiedzieć, że mieszkańcy, Rada Sołecka, sołtys nie wiedzieli o tym, że szkoła w Lipowej jest zagrożona, ponieważ szkoła ta od lat jest zagrożona. Likwidacją z tego powodu, że jest tam mała liczba dzieci. W ubiegłym roku                         w styczniu było w Lipowej spotkanie, była przedstawiana mieszkańcom sytuacja. Od 2004 roku mieszkańcy sołectwa są proszeni o to, żeby stworzyć stowarzyszenie, które poprowadzi szkołę stowarzyszeniową. Taka szkoła stowarzyszeniowa wzorem Przełęku czy Domaszkowic może znakomicie funkcjonować. Burmistrz dodała, że wielokrotnie spotkała się z odpowiedzią mieszkańców sołectwa, że u nich stowarzyszenie nie powstanie, bo jeśli powstanie stowarzyszenie, to wówczas gmina przekaże szkołę do prowadzenia. Burmistrz powiedziała, że nie może poddawać się szantażowi, wszystkie sołectwa mają możliwość tworzenia szkół stowarzyszeniowych.
Od 2004 roku kiedy powstały dwie szkoły stowarzyszeniowe, kiedy rozmawialiśmy o demografii i przedstawiliśmy, jakie są tendencje demograficzne od tego czasu dyrektorzy wszystkich wiejskich szkół wiedzą o tym, ze jest taka sytuacja , wiedzą, że są to szkoły, które powodują duże koszty. Burmistrz powiedziała, iż uważa, że taką propozycję dzisiaj należy rozważyć. Jeżeli którakolwiek z placówek chciałaby poprowadzić szkołę stowarzyszeniową w każdej chwili to może być realizowane. Każde stowarzyszenie, które chciałoby to realizować może złożyć wniosek. Wyjaśniła jednak, że aby uchwała była zgodna z obowiązującym prawem nie może napisać, że np. dzieci z Lipowej będą uczyły się w szkole prowadzonej przez stowarzyszenie w Domaszowicach, ponieważ taka uchwałą byłaby uchylona przez nadzór prawny Wojewody. 
Radny D. Grabowiecki – zapytał, czy jeżeli sołectwa zdecydują się na prowadzenie szkół stowarzyszeniowych będą mogły to zdanie realizować w obecnych budynkach szkół ?
Burmistrz J. Barska odpowiedziała, że będą mogły to zdanie realizować w obecnych budynkach szkół na takich zasadach jak jest realizowane przez Domaszkowice                  i Przełęk. 

Przedstawicielka mieszkańców Lipowa powiedziała, że faktycznie pani burmistrz sugerowała mieszkańcom utworzenie stowarzyszenia. Pani zabierająca głos osobiście odpowiedziała pani burmistrz, że u nich nie będzie stowarzyszenia, bo nie ma szans, nie ma z kim jego tworzyć.  Stowarzyszenie w Lipowej nie ma szans przetrwania. 
Radny P.Dziaduś - powiedział, żeby przeanalizować sytuację innych szkół stowarzyszeniowych , bo obawia się że pani burmistrz chce ludzi zbyć. 
Dyrektor Gimnazjum nr 3 powiedziała między innymi, że świadomie startowała na dyrektora gimnazjum, doskonale znała założenia tej szkoły i świetnie się w nią wpisywała. Powiedziała, że jest jedynym dyrektorem, który od początku piastuje to stanowisko. Przypomniała, że w założeniach reformy gimnazjum miało być małą szkołą, przyjazną szkołą. Odwołała się do biblioteczki reformy nr 5, którą Ministerstwo Edukacji  i w której mówiono, że średnie gimnazjum liczy od 200 do 300 uczniów. Powiedziała, że jej gimnazjum idealnie wpisuje się w ten system. Jest to również szkoła klasyczna, która wpisuje się jako szkoła wyrównywania szans,  połowa uczniów to uczniowie ze wsi, czyli tak jak było w założeniach. Pani dyrektor powiedziała, że dla niej zatrważający jest czynnik ekonomiczny. Przez to, że gimnazjum ma przestronne sale uczniowie siedzą w jednoosobowych stolikach. 
Uczymy ich samodzielności, odpowiedzialności. Powiedziała, że mają wiele dowodów na to, że ta szkoła spełnia oczekiwania reformy. W związku z tym pani dyrektor powiedziała, że ani liczebność, ani budynek ją nie przekonuje, że jej szkoła miałaby być likwidowana. Pani dyrektor zaznaczyła, że dla dobra dzieci jako baza to jest baza nauczycieli, powiedziała, żeby nie mierzyć szkoły jako bazy fizycznej,  tylko jako bazę nauczycieli, baza wychowania, opieki to jest siłą każdej szkoły. Jeżeli rodzice spoza rejonu zapisują dzieci do mojej szkoły i wiedzą jak ta szkoła wygląda, kierują się kryteriami i wartościami, które uznają za słuszne. Pani dyrektor również poinformowała, że była członkiem zespołu i tam złożyła swój wniosek, że jest przeciwna likwidacji szkół. Dodała, że jest zwolennikiem pozyskiwania środków finansowych dla szkoły, pozyskała tych środków dla szkoły bardzo dużo. Zapytała pani burmistrz co się stało, ponieważ rok temu jej szkoła została wskazana przez panią burmistrz do projektu e-szkoła, co takiego się stało? Jeżeli zostanie to przeniesione do innego gimnazjum to co z instalacją, która nikomu się nie przyda, ten koszt, bo ostatnio majątek szkoły wzrósł o 80 tysięcy, to są pieniądze, które wyrzucamy. Pani dyrektor zapytała co z salą gimnastyczną, gdzie projekt kosztował 150 tysięcy, co z adaptacją drugiego budynku pod nowoczesne sale, też jest projekt też do wyrzucenia. Pani dyrektor również powiedziała, że do uzasadnienia likwidacji gimnazjum miałaby do każdego sformułowania tego uzasadnienia miałaby kontrargument. Ponadto pani dyrektor zwróciła się do radnych, aby pozwolili przyjmować uczniów spoza gminy wzorem lat poprzednich. Powiedziała, że wie jak tworzyć klasę opłacalną, prosiła o zaufanie i dodała, że nie trwoni pieniędzy szkolnych. Pani dyrektor zaznaczyła również to, że z ufnością weszła do komisji bo myślała, że będzie to jakaś koncepcja rozwoju oświaty w Nysie, szukania środków zewnętrznych.
Radny P. Smoter - prosił, aby pani dyrektor Gimnazjum nr 3 uzupełniła swoją wypowiedź przedstawieniem kadry pedagogicznej w swojej szkole.

Dyrektor Gimnazjum nr 3  - odpowiedziała, że są nauczyciele, którzy mają po kilka fakultetów, w tej chwili są to nauczyciele, którzy muszą mieć uprawnienia do pracy z uczniem o specjalnych potrzebach edukacyjnych. Dodała, że w jej szkole jest najbardziej innowacyjny nauczyciel roku 2010. Jest to nauczycielka, która przeszła przez „sito” ogólnopolskie, była druga w kraju, reprezentowała kraj w Moskwie. 
Radna D.Wąsowicz - Hołota – zwróciła się z zapytaniem do pani dyrektor, ilu uczniów miała spoza gminy i  skąd?

Dyrektor Gimnazjum nr 3   – odpowiedziała, że w poprzednich latach mogła przyjmować wszystkich uczniów, byli to uczniowie z Karłowic, Suszkowic, Wójcic.

W tej chwili 11 uczniów nie dostało zgody. 
Radny W. Tokarz - czy to znaczy, że szkoły podstawowe mogą przyjmować spoza rejonów, a gimnazja nie?
Dyrektor Gimnazjum nr 3   odpowiedziała radnemu, że tu nie chodzi o uczniów spoza rejonu tylko spoza gminy.

Radna D. Pasieka – powiedziała, że w tym miejscu należałoby się zastanowić, że gmina ciągle dopłaca do ucznia, a powiat radośnie przyjmuje naszych uczniów.
Radna powiedziała, iż myślała, że właśnie dziś skoncentrują się nad tym co zrobić, żeby zmienić politykę oświatową, bo w jednym mieście są dwie różne sytuacje.
Pani C.Lichnowska nauczyciel WF – powiedziała między innymi, że dobro dzieci                i wychowanie sportowe leży jej na sercu. Ponadto zwracając się do pani burmistrz przypomniała, jaki był  jej program wyborczy. Gdy pani burmistrz przygotowywała program wyborczy znała prognozy demograficzne Nysy na kolejne lata. Zapytała  co się zmieniło w ciągu 16 miesięcy? Pani burmistrz obiecała  budowę sali gimnastycznej przy Gimnazjum nr 3. Powiedziała również, że kiedy była na spotkaniu u pani burmistrz wraz z nauczycielami WF, pani burmistrz również zapewniała, że kiedy gmina sprzeda działki na ulicy Zwycięstwa zostanie wybudowana sala gimnastyczna. 
Radny P.Dziaduś – poprosił o odpowiedź, ile kosztował projekt sali gimnastycznej, kiedy został zrealizowany. 
Burmistrz Nysy J.Barska odpowiadając na pytanie  przedmówcy powiedziała, że nie ma tutaj danych związanych z kosztami Sali, przygotuje je w innym terminie.

O  tym, że sieć placówek oświatowych nie jest  dopasowana  do naszych potrzeb wiedziała w czasie wyborów i przed wyborami i mówiły o tym koncepcje, które były opracowywane w gminie już od 2003 roku. Dlatego też nie można jej zarzucać, że coś się zmieniło od 16 miesięcy. W grudniu 2010 roku przedstawiała w gminie koncepcję dotyczącą zmiany reorganizacji sieci placówek oświatowych na terenie gminy.                   W styczniu i lutym przeprowadziła wiele spotkań z wieloma Radami Pedagogicznymi szkół, które na terenie gminy się znajdują. Przeprowadziła spotkania z rodzicami.
Radni powiedzieli pani burmistrz, że nie akceptują  propozycji, którą przedstawiła.
Pani burmistrz oznajmiła, że na terenie naszej gminy potrzebne są tylko i wyłącznie trzy gimnazja. Powiedziała również, że jej koncepcja nie została zaakceptowana ani przez Rady Pedagogiczne, ani przez rodziców, ani przez radnych, którzy zażądali, aby rozpoczęła prace całego kolektywu dużej grupy osób, która będzie pracowała nad tym, żeby zaproponować koncepcję zmiany sieci placówek oświatowych                     w naszej gminie. Taki zespół, który pracował przez 8 miesięcy został powołany                   i  zespół ten wypracował inną koncepcję. Zostały przedstawione wnioski i spośród tych wniosków wybrała te, które dzisiaj może zaprezentować radnym i na temat których można rozmawiać. 
Jeżeli chodzi o salę gimnastyczną to na wniosek Rady Miejskiej został przygotowany projekt budowy sali gimnastycznej przy Gimnazjum nr 3. Pani burmistrz powiedziała, że starała się o środki zewnętrzne na salę gimnastyczną,  składała wniosek do Urzędu Marszałkowskiego i Ministerstwa Sportu. Dwukrotnie wniosek ten został negatywnie rozpatrzony. Wyjaśniła również, że wyłącznie ze środków gminnych nie ma możliwości realizowania tego przedsięwzięcia. Ponadto powiedziała, że nie było to zadanie realizowane podczas kampanii wyborczej. Ten projekt powstał najprawdopodobniej w 2008 roku wówczas, kiedy jeszcze nie wiedziała, że ponownie będzie kandydowała i ubiegała się o stanowisko burmistrza Nysy.
Radny P.Dziaduś -   powiedział, że strategiczne rzeczy ustala się znacznie wcześniej, znacznie wcześniej się nad tym pracuje. Dodał, że według niego jest to  nieodpowiedzialne kierowanie gminą. Powiedział również, że tutaj widać kolejne marnotrawione pieniądze.
Radna D.Wąsowicz - Hołota – poprosiła o przedstawienie protokołu zespołu ,kiedy to zapadła demokratycznie wypracowana koncepcja zmian sieci oświatowej                        w Nysie. Pani burmistrz w swoim wystąpieniu tłumaczy, że były wypracowane koncepcje. Jeżeli zostały przesłane propozycje to proszę do każdej propozycji przedstawić autora tej propozycji. Powiedziała również, że ma informacje, że propozycje zmian wyszły od pań radnych, które pracowały w tym zespole.

Burmistrz J.Barska – powiedziała, że ta dyskusja nie powinna tak wyglądać.
Powiedziała, że ma świadomość, że nikt  nie będzie kwestionował zmiany sieci i jest przekonana, że najwięcej uwag będzie związanych z tym, że zostało to źle przeprowadzone. Kiedy miały trafiać propozycje dotyczące zmian zostało powiedziane członkom, że nie będą padały nazwiska po to, żeby każdy mógł się wypisać w dowolny sposób. Burmistrz powiedziała, że podpisywanie dzisiaj tych propozycji byłoby nieuczciwe wobec tych, którzy te propozycje składali. Ponadto mówienie, że propozycje zostały przedstawione przez radne uczestniczące w tym zespole jest zwykłym pomówieniem. Zostało przedstawionych 17 lub 18 propozycji. Pani burmistrz powiedziała, że  zostały przyjęte, nie podobały się pomysły, które przedstawiła w 2011 w związku z tym pracował Zespół i przedstawił swoje propozycje.

Zastępca Burmistrza A.Juszczyk – powiedział, że jaka była praca tego zespołu, jakie były zasady tej pracy informował wcześniej. Te propozycje zgłoszone przez członków zespołu nie były anonimowe, a pod tym materiałem on się podpisał.

Powiedział do zebranych, żeby nie zapominali po co tu dzisiaj się spotkali.
Radny G.Samborski- powiedział, że w związku z tym, że w Gimnazjum nr 3 są duże sale sugerowałby uruchomić np. stołówkę. Radny dodał, że nie wie czy to jest dobry czy zły pomysł, ale należy szukać różnych rozwiązań.

 Radna D.Wąsowicz-Hołota podkreśliła, żeby pani burmistrz nie używała stwierdzenia, że to są koncepcje zespołu.
Przedstawicielka grona pedagogicznego – powiedziała, że dobrze jest, że mamy klasy dla niepełnosprawnych, ale dziecko niepełnosprawne to nie tylko dziecko na wózku. W każdej ze szkół można stworzyć klasę integracyjną. Zaznaczyła również, że subwencja oświatowa na dziecko niepełnosprawne jest dużo wyższa. 
Przedstawiciel rodziców M.Gruszka-  poinformował o piśmie od pani burmistrz                 z 3.11.2011 roku dotyczącym sali gimnastycznej, pismo to odczytał. Prosił panią burmistrz o odniesienie się do tego. 
Ponadto odniósł się do zespołu powołanego przez panią burmistrz i zapytał co to był za zespół, który nie opracował żadnej koncepcji. 
Wypowiadając się na temat Gimnazjum nr 3 podsumował, że nie ma racjonalnych przesłanek, żeby to gimnazjum likwidować. Nie jest szkołą najdroższą, ma najlepsze wyniki nauczania, jest najbezpieczniejsza i dzieci w tej szkole dobrze się czują. Powiedział również, że nie chce żeby jego dziecko uczyło się w molochu, który liczy 1000 uczniów. Zwrócił się do radnych, aby zanim podejmą jakąkolwiek decyzję wzięli pod uwagę wszystkie merytoryczne przesłanki, a nie czyjeś pomysły nie związane z rzeczywistością, aby zapoznali się dokładanie ze wszystkimi danymi wzięli pod uwagę nie tylko względy ekonomiczne. 
Przedstawicielka rodziców – powiedziała, że skoro pani burmistrz uważa, że wystarcza trzy  gimnazja w Nysie, to dlaczego pozwolono na to, żeby powstało gimnazjum przy Carolinum. Gdyby to gimnazjum nie powstało to byłoby więcej dzieci w gimnazjach, które są. Zapytała, czy ktoś przeanalizował jakie są koszty decyzji pani burmistrz, aby nie przyjmować dzieci spoza Nysy do gimnazjów gminnych. Ponadto powiedziała, zarzucono że Gimnazjum Nr  3 nie ma sali gimnastycznej, tak nie ma dużej sali gimnastycznej, ale ma dwie małe na których normalnie odbywa się lekcja WF. Mówiła również, że fikcją jest przenoszenie dzieci całymi klasami do innego gimnazjum.
Pani Sadowska  przedstawicielka rodziców – zapytała, czy ktoś wziął pod uwagę aspekt społeczny, czy tylko finansowy.

Pan D. Szczurowski rodzic dziecka z Gimnazjum nr 3 - powiedział między innymi, że na spotkaniu w grudniu padło bardzo dużo obietnic, że to nie jest projekt, nic nie jest zamykane i likwidowane. Kolejne spotkanie było 16 stycznia, na którym była pani dyrektor GZO, która  powiedziała, że to nie komisja, a ona osobiście napisała cały projekt, wyliczenia, a dzisiaj burmistrz powiedział, że on się pod wszystkim podpisał. Pan Szurowski mówił również, iż proponowali połączenie dwóch szkół piątki z trójką. Powiedział również, że gimnazjum nr 3 to jedyna szkoła, gdzie dzieci odpowiedziały na jego apel, aby zbierać żywność w Święta Bożego Narodzenia,                 w Wielkanoc w sklepie Biedronka, jako parafialny zespół Caritas. 
Przewodniczący Rady – podziękował wszystkim za przybycie i za przedstawienie swoich racji, swoich problemów. Dzisiaj wysłuchaliśmy obu stron. Poinformował, że będzie jeszcze Komisja Oświaty, która będzie opiniowała projekt                                      i najprawdopodobniej na koniec miesiąca będzie przedłożony na sesji rady. Nie będzie to projekt o likwidacji tylko o zamiarze likwidacji.
Radna D.Wąsowicz- Hołota – powtórzyła pytania zgłaszane przez przedmówców                 i zapytała dlaczego pani burmistrz nie odpowiedziała na nie. 
Radny P.Smoter – zapytał dlaczego te propozycje, które zostały zgłoszone  są zaprzeczeniem założeń pracy zespołu. Dlaczego nie ma programu podnoszenia jakości nauczania?
Burmistrz J.Barska – powiedziała między innymi, że z całej pracy zespołu wynikało, że sieć palcówek jest zbyt duża natomiast nikt z uczestników zespołu nie chciał przyłożyć ręki, ażeby w sposób oficjalny wypowiedzieć się, którą szkołę należy zlikwidować. Odpowiadając radnemu Dziadusiowi powiedziała,  że więcej środków na oświatę to mniej środków na inwestycje, ale decyzja oczywiście należy do radnych. Dodała również, że czuje się zobowiązana widząc wskaźniki, które przedstawiała powiedzieć, żeby dokonać racjonalizacji sieci placówek.  Gmina oczywiście zgodnie z ustawą ma obowiązek prowadzenia zadania związanego                   z edukacją, natomiast gmina ma również obowiązek tak racjonalnego prowadzenia sieci placówek, aby mieścić się w subwencji, które przedstawiłam jest racjonalizacja sieci placówek oświatowych. Burmistrz powiedziała, że jej propozycja jeżeli chodzi   o racjonalizację sieci jest taka, jaką dziś przedstawiła. Odpowiadając pani sołtys wsi Koperniki powiedziała, że propozycja likwidacji szkoły w Kopernikach jest podyktowana tylko i wyłącznie sytuacją demograficzną. 
Powiedziała również, że te propozycje, które przedstawiła mają na celu racjonalizację sieci, bo ewidentnie wynika to z liczby dzieci, że sieć jest zbyt duża. Poinformowała, również, że subwencje są zupełnie inaczej naliczane dla szkół ponad gimnazjalnych, inaczej dla szkół podstawowych. Ponadto burmistrz powiedziała, że jeżeli nie zostanie podjęta uchwała o zamiarze likwidacji i jeżeli radni będą stawiali wniosek            o budowę Sali gimnastycznej przy gimnazjum nr 3 to taki wniosek będzie zobowiązana złożyć do Ministerstwa Edukacji Narodowej czy do Marszałka naszego województwa. Powiedziała, że dla funkcjonowania Nysy wystarczą trzy gimnazja. Wyjaśniła dlaczego powstało gimnazjum przy Carolinum. 
Radna D.Wąsowicz– Hołota -  poprosiła o wniosek rodziców, którzy prosili                        o utworzenie gimnazjum przy Carolinum.
Burmistrz Nysy J.Barska – wyjaśniła, że wpłynął wniosek o utworzenie gimnazjum przy Rolniku ze starostwa przed kilkoma tygodniami i udzielona została staroście odpowiedź  negatywna. Jeżeli natomiast chodzi o wniosek w sprawie utworzenia gimnazjum przy Carolinum nie był to wniosek pisemny wynikało to z ustnych rozmów. Burmistrz przypomniała, że kiedy wniosek został przedstawiony po raz pierwszy na Komisji Oświaty radni i koalicji i opozycji wypowiadali się bardzo pozytywnie na ten temat. W momencie kiedy była publiczna dyskusja wycofali się ze swoich opinii. 
Radny P.Dziaduś powiedział: jestem przeciwko likwidacji patrząc jak nasza władza bezcześci pieniądze gminne, nasze wspólne.

Radny P. Smoter – powiedział, że oczekuje, aby po tej sesji został przedstawiony program pozytywny, jeżeli nie likwidacja to program pozytywny przebudowy oświaty. Oznajmił, że do tej pory cały czas zmagają się z pozycjami likwidacji                       i usiłowaniem, wręcz wybiórczym argumentowaniem zlikwidowania tej czy innej szkoły. 
Pani M.Simon nauczyciel Gimnazjum nr 3 – zapytała co z nauczycielami                             z Gimnazjum  nr 3, co ma teraz robić po 21 latach pracy. Oznajmiła, że się przekwalifikuje, ale prosi aby jej  inną pracę zaproponowano.  Dodała, że od listopada pracują w takiej atmosferze, w której nie da się pracować. 
Pani M.Krzemieniecka - Duraj dyrektor Gimnazjum  nr 1 – powiedziała, że nigdy nie ośmieliłaby się powiedzieć o swojej placówce, jesteśmy najlepsi, a wszyscy w koło są źli. Tak nie wolno. Powiedziała, że obserwuje ten spektakl od kilku godzin , 
i tu bardzo brakuje merytorycznych argumentów. Powiedziała, że zauważyła, że nie szuka się tu rozwiązania tylko cała energia skupia się nad tym, żeby zdeptać coś kto ktoś wymyślił. Wszyscy mamy prawo się bronić, współczuje wszystkim dyrektorom, wszystkim nauczycielom , wszystkim rodzicom a przede wszystkim uczniom. Zwróciła się z zapytaniem co z nauczycielami w przypadku podjęcia uchwały i w przypadku niepodjęcia uchwały. 
Pani dyrektor I. Herman- powiedziała, że będąc członkiem zespołu przedstawiła jednoznaczny swój wniosek, iż jest przeciw likwidacji szkół. 
Przedstawiciel rodziców pan M.Gruszka- oznajmił, że z pełną odpowiedzialnością może powiedzieć, że Gimnazjum Nr 3 jest najlepsze. Jako rodzic biorąc pod uwagę statystyki nauczania, bezpieczeństwa, wyniki nauczania i lokalizację ma prawo tak powiedzieć. Zapytał czy mają prawo i czy dostaną wypracowany wniosek komisji, którego de facto nie było.
Zastępca Burmistrza A.Juszczyk  materiał, o który pytał przedmówca jest                             w posiadaniu szkoły, ten sam materiał posiadają radni. Zaznaczył, że wcześniej wyraźnie powiedział, że było to w założeniach i faktycznie, że członkowie zespołu mieli za zadanie podpisać się pod jedną wersją, ponieważ takiej wersji nie było. Koncepcja, która została przedłożona została wybrana z wniosków złożonych przez poszczególnych członków zespołu. 
Radna D.Wąsowicz - Hołota – powiedziała między innymi, że przede wszystkim brakuje strategii oświaty. Pani burmistrz była wiceburmistrzem ds. oświatowych, przejmowała rządy w gminie i weszła bez strategii.  Nie było założonego planu jak ma wyglądać, funkcjonować oświata. Zawnioskowała do wszystkich środowisk wiejskich, szkolnych, aby nie dali się skonfliktować. Brak koncepcji powoduje to, że te decyzje są takie wyrywkowe. Powiedziała, że liczyła na to, że ten zespół wypracuje pewien obraz oświaty. Pani burmistrz potraktowała instrumentalnie ten zespół. Tu chodziło o dokładne przeanalizowanie oświaty w gminie. Pani burmistrz obejmując funkcję burmistrza powinna mieć obraz oświaty. 
Radny D.Grabowiecki – powiedział między innymi, że trzeba sobie wyjaśnić to, że Zespół powstał na wniosek radnych. To Rada panią burmistrz zobowiązała do powołania  takiego zespołu. Strategia, o której tak dużo mówimy będzie się kończyła niestety zamiarem likwidacji którejś z placówek. Dodał, iż martwi go to, że  mimo pouczającej dyskusji dają  się sprowokować oraz to, że nie szanują  zdania innych osób. Zdaniem radnego należy uszanować propozycje pani burmistrz, to ona za oświatę odpowiada. Ilość  uczniów spada i to jest nasz problem, powinniśmy go rozwiązać wspólnie dodał radny. Zaapelował o szanowanie zadania innych.

Radny S.Arczyński – powiedział, że z dokumentów wynika, że zespół nie wypracował swoich koncepcji, natomiast znalazły się uwagi i wnioski wypracowane przez osoby bezpośrednio osoby zainteresowane oświatą. Widać jednak, że są że ze sobą sprzeczne. Tak to jest, jak nie korzysta się z fachowców z zewnątrz,                       a bezpośrednio z osób bezpośrednio zainteresowanych jednostek. Pani burmistrz patrząc w perspektywę przyszłorocznego budżetu słusznie przedstawia, że dopłata będzie rosła i gdzieś oszczędności trzeba szukać. Radny powiedział, że nie jest  do końca przekonany, że trzeba to robić w oświacie.  Powiedział jeżeli ktoś przedkłada dokument, nad którym trzeba popracować to nie po to, żeby go zlinczować                        i skrytykować i  z takim postępowaniem radnych nie może się zgodzić. 
Radna D. Pasieka – sądziła, że dzisiejsza sesja będzie się koncentrować nad tym ,czy w ogóle trzeba zamykać szkoły, a nie która szkołę zamykać. Edukacja dzieci                         i młodzieży to ważne zadanie własne gminy. Budżet centralny przeznacza na to określone środki zwane subwencją oświatową, która  jest zbyt mała, ale ta subwencja  wynika  wprost z karty nauczyciela. Powiedziała, że nasze państwo nie gwarantuje naszej gminie subwencji w wystarczającym stopniu. Radna powiedziała, że proponowała inne rozwiązania to znaczy poszerzenie naszej oświaty gminnej o klasy licealne, ale nie znalazło to odzewu. Powiedziała, że należałoby się teraz nad tym zastanowić, czy takich kroków nie podjąć. 
Poważnym problemem jest jeżeli dopuścimy do likwidacji szkół doprowadzimy do bezrobocia, jest to problem wielu tragedii rodzinnych. 
Naszym problemem należy zainteresować naszego posła R.Millera, skoro ta subwencja oświatowa wypływa z jednego ministerstwa i  dla jednych podmiotów jest większa, a dla drugich mniejsza, to trzeba doprowadzić do urealnienia wysokości tej subwencji.
Radna wniosła, aby wstrzymać proces likwidacji szkół dopóki nie wypracuje się strategii oświatowej na kolejne lata.

Radny Smoter- powiedział, że należy zadać sobie pytanie co to jest oświata i do czego ma służyć. Czy oświata jest do tego, żeby wyciskać jakieś wskaźniki rentowności czy do tego, żeby zapewnić dzieciom najlepsze możliwe wykształcenie, wychowanie, bezpieczeństwo, czy chodzi o finanse gminne. Wszystkie wystąpienia dotyczące funkcji oświaty przemawiają za pozostawieniem tych szkół. 
Zdaniem radnego strategia powinna powstawać z myślą o rozwoju powinna być długofalowa  i powinna zawierać różne rozwiązania. 
Radna S.Miza -  powiedziała, że była członkiem zespołu. Radna uważa, że reorganizacja jest bardzo potrzebna. Połowa budżetu gminy to utrzymanie  oświaty. Koszty na oświatę bardzo rosną. Z danych jakie otrzymała będąc członkiem zespołu wynika, że liczna dzieci maleje, a nauczycieli jest tyle samo. Należy zrobić reorganizację w takim zakresie, żeby się zmieścić w mniejszej ilości budynków dlatego, bo utrzymanie budynków to jest 25 %  kosztów w oświacie, natomiast 75 % kosztów to są koszty utrzymania kadry pedagogicznej, administracji i osób zatrudnionych w szkołach. Radna powiedziała, że jest za tym, żeby tę reorganizację bardzo rzetelnie omówić, przystąpić do niej i się zastanowić co zrobić. Poprosiła                 o przedstawienie informacji co z nauczycielami, którzy by stracili pracę.

Radny A. Wieczorek – powiedział, że nie powinno się likwidować szkół, szczególnie wiejskich. Zdaniem radnego trzeba szukać oszczędności gdzie indziej. 

Radny J. Litwin – powiedział, że przysłuchiwał się debacie, ale nikt z radnych nie poruszył tematu płynności finansowej gminy, odpowiedzialności za finanse. Powiedział, że rozumie obawę, zatroskanie, żale nauczycieli i rodziców obecnych na dzisiejszej sesji.  Nie potrafi jednego  zrozumieć, że tylko do burmistrza czy do radnych jest to kierowane. Dodał, że  za oświatę w naszym kraju odpowiada Rząd i tam powinno się pójść. 800 do 1000 szkół w kraju jest zagrożonych i gdyby się wszyscy pojednali i do Warszawy pojechali, to tam zróbmy rozróbę. 
Radny P.Nakonieczny – powiedział miedzy innymi, że dzisiejsza debata miała rozjaśnić nieco sytuację w oświacie, argumenty za likwidacją, argumenty przeciw likwidacji. Nie padły odpowiedzi co dalej, a nie padły, bo nie mamy dokumentu strategicznego. 

Nie mamy odpowiedzi na pytania co z pracownikami, bo szkoła to nie tylko nauczyciel, to woźna, portier, sprzątaczka, konserwator, co z tymi ludźmi co                        z pracownikami obsługi. Radny powiedział, że zapomina się o tych co są w tle, rozmawiamy o dzieciach, nauczycielach. Związek Nauczycielstwa Polskiego                        i Związek Zawodowy „S” wypowiada się w sprawie nauczycieli i owszem, ale nikt nie staje w obronie ani  nikt nie interesuje się losem tych którzy dbają , aby ta szkoła była czysta, żeby ta szkoła funkcjonowała. Powiedział również, że brakuje odpowiedzi co dalej aby szkoły, których stan techniczny wcale nie jest taki idealny, bo okazuje się, że braki są w Szkole w Białej Nyskiej , Niwnicy i Goświnowicach. Ile będzie nas utrzymanie tych szkół albo przywrócenie tych szkół do stanu takiego, by w tych szkołach bezpiecznie mogły się dzieci uczyć. Radny oznajmił również, że materiał jaki otrzymali, otrzymali zbyt późno, ponieważ radni mają  zaledwie 2-3 tygodnie na to, żeby podjąć jedną z najważniejszych decyzji w czasie tej kadencji. 
Radny powiedział: „jako radny nie wiem, czy my robimy dobrze likwidując i nie wiem czy my robimy dobrze nie likwidując”.
Radny T.Zając – powiedział decyzja jedna czy druga jest trudna. Sytuacja demograficzna jest prawdziwa , cyfry są wymowne. W tej całej sprawie oświatowej jest uczeń, a tego ucznia notorycznie brakuje, jego ubyło i praktycznie rzecz biorąc znaleźliśmy się w takiej sytuacji, gdzie zaczyna nam to doskwierać. Subwencja jest do ucznia, nie ma ucznia nie ma pieniędzy i w związku z tym te dotacje gminy muszą być siłą rzeczy coraz większe. Powiedział, że nie podejmując jakichkolwiek działań nie robiąc nic w oświacie wszyscy stracą. Nad tymi sprawami zadaniem radnego należałoby jeszcze dyskutować i jakąś decyzje radni podjąć muszą.
Radny P.Dziaduś – podziękował wszystkim za przybycie na dzisiejszą sesję. Powiedział, że utrzymanie szkół tak jak obecnie istnieją nie byłoby błędem. 
Radna D. Wąsowicz- Hołota złożyła  wniosek o przedstawienie na następną  Komisję  Oświaty:

1)  zestawienia przewidywanych skutków finansowych  odpraw w związku                        z planowanymi zmianami,
2) przewidywanych nakładów na dowozy dzieci do szkół i przedszkoli, 
3) przedstawienie ewentualnych planów dot. zwalnianej bazy,
4) przewidywanych kosztów wynagrodzenia opiekunów mających sprawować nadzór nad dowozem,
5) kosztów adaptacji pomieszczeń na przedszkola,  które przyjmą dzieci z Lipowej                  i Kopernik. 
Radna poinformowała, że otrzymała odpowiedź, bo podobne wnioski składała                     i otrzymała odpowiedź, że np. pan referent dostanie 8,200, pani sprzątaczka 3.300. Radna powiedziała, że nie o to pytała, pytała o przewidywane łączne koszty odpraw. 
Wobec zrealizowania porządku obrad Przewodniczący o godzinie 21,50 zamknął obrady XVI sesji Rady Miejskiej. 
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